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Jezioro dużeWywiad z Wójtem Gminy, Waldemarem Kampą

Sezon turystyczny 
w Turawie

Panie Wójcie, przed nami sezon turystyczny. Gmina dysponuje trzema 
akwenami wodnymi. Kto będzie nimi w tym sezonie zarządzał?

-  Od ubiegłego roku dzierżawcą te-renów nad Jeziorami Średnim i Srebrnym 
jest Radosław Koc. Tereny te są coraz lepiej zagospodarowywane i w coraz więk­
szym stopniu przygotowane dla turystów.
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Sezon turystyczny w Turawie
Dokończenie ze strony 1

Natomiast tereny wokół Jeziora Tu­
rowskiego należą do wielolet-nich dzier­
żawców, którzy również ofe-rują wypo­
czynek na coraz to wyższym poziomie. 
Wszystkim bowiem zależy, aby turyści 
przebywający nad naszymi jeziorami czu­
li się dobrze i mieli wszelkie wygody.

Co dotychczas zostało zrobione w 
sprawie czystości wody w Jeziorze Tu- 
rawskim?

-  Partnerami Gminy we wszystkich 
działaniach ratujących czystość wody w 
Jeziorze Turowskim są: RZGW Wrocław 
-jako właścicieljeziora, Biuro „Program 
dla Odry 2006”, Ministerstwo Ochrony 
Środowiska, Urząd Marszałkowski, Wo­
jewódzki Fundusz Ochrony Środowiska, 
Stowarzyszenie na Rzecz Ratowania Je­
zior Turowskich, Sanepid, Miasto Opo­
le, przedstawiciele prasy, radia i telewi­
zji. Wszystkie te instytucje wyraziły chęć 
działania dla jednej sprawy. Już w kwiet­
niu odbyłem spotkania z dyrekcją RZGW 
oraz dyrektorem Biura „Program dla 
Odry 2006”, na których omawialiśmy 
kierunek naszej współpracy.

Otrzymaliśmy również propozycję 
z zagranicznych firm: Włosi proponują 
nam zastosować do oczyszczania jeziora 
metodę ozonowo-tlenową, natomiast bel­
gijska firma VITOSA proponuje metodę 
bakteryjną, podobnie jak  polska firma 
BIO-GEN.

Nad jakimi działaniami sama gmi­
na musi się skoncentrować?

-  W chwili obecnej musimy zabie­
gać o wybudowanie nowego tzw. zbior­
nika wstępnego, który będzie przy wlo­
cie od jeziora od strony Jedlic, kanali­
zacją kolejnych miejscowości, kontro­
lą wywozu nieczystości z ośrodków i dom- 
ków nad jezioram i oraz odkomarza- 
niem. Odkomarzanie kosztuje 23.200 zł 
z czego po połowie płaci Urząd Gminy 
i Stowarzyszenie na Ratunek Jeziorom Tu­
rowskim.

Środki finansowe na niektóre na­
sze działania zamierzamy pozyskać 
z funduszu SAPARD. Chodzi tu o dwa 
kierunki:,, Różnicowanie działalności gos­
podarczej na obszarach wiejskich ” oraz 
„Publiczną infrastrukturę turystyczną na

obszarach wiejskich ”. Na te dwa kierun­
ki działalności mamy szansę uzyskać z fun­
duszy SAPARD 50% finansowego wspar­
cia. Drugą połowę musi wygospodarować 
Gmina.

Kto będzie odpowiedzialny za ład i 
porządek, a przede wszystkim za bez­
pieczeństwo wokół jezior?

-  Bezpieczeństwa będzie pilnowała 
Policja z Opola i Ozimka, będzie działał 
posterunek wodny. Natomiast za czystość 
wokół jezior będzie odpowiedzialna fir ­
ma „ Rethman ” (dawna Lobbe) oraz po­
szczególni dzierżawcy terenu. Liczymy na 
to, że sami turyści będą dbać o porządeky 
i ład na plażach.

Czy Sanepid badał już wodę w Je­
ziorze Turawskim i jakie są wstępne 
prognozy?

-  Sanepid od początku czerwca będzie 
systematycznie badać czystość wody i na 
bieżąco nas informować.

Dziękuję za rozmowę
Teresa Żulewska

V Przegląd Amatorskich Zespołów 
Artystycznych Gminy Turawa

Nieco później niż w poprzednich la­
tach odbył się w Węgrach Przegląd Ama­
torskich Zespołów Artystycznych z te­
renu naszej gminy. Chyba zmieniony 
termin sprawił, że do ostatniej chwili 
udział w imprezie deklarowało tylko kil­
ka zespołów.

Jednak, ku wielkiemu zaskoczeniu 
organizatorów, w dzień Przeglądu stawiły 
się wszystkie bardziej i mniej znane zes­
poły, jak: orkiestra dęta Ochotniczej 
Straży Pożarnej z Węgier, chór dziecię­
cy Mniejszości Niemieckiej z Osowca, 
Zespół Tańca Współczesnego „Tic-Tac 
II” z Kadłuba Turawskiego, chór dzie­
cięcy Mniejszości Niemieckiej „Sonnen- 
kinder” z Kotorza Małego, Zespół 
„Jaźwinki” z Bierdzan, zespół instru­
mentalny ze Społecznego Ogniska Mu­
zycznego w Węgrach, zespół szkolny 

Dokończenie na stronie 3 Zespół szkolny „Powsinoga” z Węgier.
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Nasze leśne denk-malki -  pomniki pamięci

Ligocki i<z' 11
Dzieje jego powstania są trochę mniej 

dramatyczne od pomnika kotorskiego, 
o którym napiszemy w następnym nume­
rze Fali.

Ligocki stoi w głębi rozwidlenia drogi 
tzw. Szlakówki w lewo do Bierdzan, 
w prawo do Ligoty Turawskiej około 
2,5 km za stawami na „Prawołsowie”. 
Nazywamy to miejsce potocznie „Dreie- 
kiem Pomnik ten to duży, ociosany głaz 
kamienny na fundamencie betonowym. 
Całość ogrodzona gustownym drewnia­
nym płotkiem.

• Pomnik nie zachował się niestety w tak
nienaruszonym stanie jak kotorski. Jak 
widać na zdjęciu na str. 4 brakuje okrą­
głej tabliczki o średnicy około 30 cm 
umocowanej w płytkim  wgłębieniu

w górnej części pomnika. Na tej tablicy 
widniała wykonana techniką miedziory­
tu głowa w kapeluszu myśliwskim ozdo­
bionym piórami cietrzewia. Przedstawiała 
ona najprawdopodobniej podobiznę Hra­
biego Karla von Garnier Turawa -  przed­
ostatniego pana na Turawie. Karl był oj­
cem Hrabiego Hubertusa von Garnier Tu­
rawa -  ostatniego do 1945 roku właści­
ciela Turawy. W centralnej wyrównanej 
i wygładzonej części głazu, w rozwidle­
niu gałązki jodły i dębu jest duża cyfra 
25. Poniżej,dużymi drukowanymi litera­
mi, widnieje napis „DEM SCHÜTZER 
DES WALDES ZUM29.10.23 ”, co w tłu­
maczeniu znaczy „opiekunowi (albo 
chroniącemu las, a może mecenasowi 
lasu) na dzień 29.10.1923”.

Napis jest dosyć tajemniczy i dał po­
wód do powstania już po wojnie wielu 
wersji na temat historii jego powstania.

Na prawym boku pomnika w dolnej 
części jest drobny trudno czytelny napis 
„ Gestiftet von der dankbaren jagerei Tu­
rawa” co znaczy „ufundowany przez 
wdzięcznych leśniczych Turawy ”,

Z tych napisów wynika, że pomnik 
ufundowali leśnicy turawscy jakiejś waż­
nej osobistości w przypadającą na dzień 
29.10.23 r. 25. rocznicę pewnego ważne­
go wydarzenia. Tymi zdarzeniami mogą 
być tylko:
-  przypadająca na ten dzień 25 roczni­

ca śmierci Karla von Garnier, który 
w pobliżu tego miejsca doznał na 

Dokończenie na stronie 4

PRZEGLĄD AMATORSKICH...
Dokończenie ze strony 2

„Powsinoga” z Węgier, rodzeństwo Dia­
na i Dawid Galus z Osowca, Zespół Pie­
śni i Tańca „Osowiec”, zespół dziecięcy 
wokalno-taneczny „Bllumchen” z Bier­
dzan, Zespół Śpiewaczy „Wengerner 
Echo” z Węgier, Zespół Śpiewaczy DFK 
„Haimat Glocken” z Kotorza Małego 
oraz finaliści konkursu szkolnego „Śląskie 

^ ^ B e ra n ie "  w Węgrach, w monologach: 
„ Odpust w Kolanowicach ” -  Justyny Ni­
kodem, „Żniwa "-Patryka Gawlicy, „Ślą­
skie przepisy " —A nny Libor.

Otwarcia V Przeglądu dokonał Wójt 
Gminy Turawa -  pan Waldemar Kampa 
- wręczając, przy tej okazji nagrody dla 
wyróżniających się opiekunów zespo­
łów. Jak co roku, każdy z zespołów miał 
10 minut na prezentację najciekawszych 
utworów lub form swojego dorobku ar­
tystycznego.

Różnorodność gatunków tanecz­
nych, muzycznych, wokalnych, cho­
reograficznych, wykonywanych utwo­
rów sprawiła, że każdy kolejny występ 
zespołów oglądało się z duży zaintereso­
waniem.

Po raz pierwszy, równolegle z Prze­
glądem Zespołów, zorganizowano Kon­
kurs Kroszonkarski. Wprawdzie niewie-

Konkursowe kroszonki.

le osób brało w nim udział, ale ozdobio­
ne przez nich jajka były prawdziwymi 
dziełami sztuki kroszonkarskiej.

Przegląd Zespołów zakończył się ogło­
szeniem wyników i wręczeniem nagród 
w Konkursie Kroszonkarskim, w którym 
pierwsze miejsce zajęła pani Adelajda 
Ebisz z Rzędowa,- drugie -  pani Marta

Wojtczyk z Bierdzan, trzecie -  pani Elż­
bieta Lisoń z Osowca, a dzieci -  San­
dra Noras i Krystian Ebisz otrzymały na­
grody pocieszenia wręczone przez Wój­
ta Gminy Turawa -  pana Waldemara 
Kampę.

Roman Borkowski



NASZE LEŚNE DENK MAŁKI...
Dokończenie ze strony 3

polowaniu udaru mózgu i rok później 
w dniu 29.10.1898 zmarł w wieku 
zaledwie 51 lat,

-  albo 25- lecie objęcia Turawy już przez 
Hubertusa von Garnier po śmierci ojca. 
Hrabia Karl był powszechnie łubiany. 

Nazywano go człowiekiem lasu, bo z roz­
miłowania większość swego czasu w nim 
spędzał.

Mając na uwadze też i to, że żyją­
cym pomników raczej się nie stawia, 
a Hrabia Hubertus był człowiekiem 
wykształconym i inteligentnym -  wy­
dał dwa tomiki wierszy znanych i łubia­
nych oraz nowelę „ Stary Górny Śląsk ” -  
i nie zgodziłby się na postawienie mu 
za życia pomnika, stawiam tutaj twier­
dzenie, że pomnik na trójkącie został 
ufundowany przez wdzięcznych leśni­
czych turawskich swojemu ukochanemu 
panu w miejscu początkującym tą trage­
dię w 25-lecie jego śmierci.

Różne wersje, jak np. ta, że pomnik 
upamiętnia miejsce, gdzie kłusownicy 
zabili leśniczego, albo tu Hrabia upolo­
wał kapitalnego jelenia itp. należy wło­
żyć między bajki.

Faktem jest, że przy drodze „Patyko­
wej ” tj. druga droga za stawami w prawo 
w odległości ok. 600 m stał obelisk z na­
pisem upamiętniającym ustrzelenie przez 
Hr. Hubertusa kapitalnego jelenia, które­
go poroże na wystawie w Heidelbergu 
w Niemczech zostało wysoko ocenione.

Faktem jest też -  sam jeden w dzie­
ciństwie widziałem -  że na terenie lasów 
za stawami stało jeszcze kilka kamien­
nych pomniczków opisujących podobne 
ale również i tragiczne wydarzenia. Owe 
wydarzenia postaram się opisać w nas­
tępnym opowiadaniu pt. „O naszych 
Rołbsikach” (z niem. Raubschütz ozna­
cza kłusownik). Na jednym z tych po­
mniczków była nawet żeliwna tabliczka 
pamiątkowa.

Kamień pamiątkowy, który widziałem 
w 1948 r. na wycieczce szkolnej w świę­

to lasu stał przy trzeciej drodze w lewo 
za stawami 500 m od szlakówki na skra­
ju lasu i łąki. Oceniam go dziś na mniej 
więcej 110 cm wys. i 70 cm szer. Z góry 
napis C v G, poniżej data, której nie pa­
miętam i kilka skrótów, których nie rozu­
miałem.

Niestety wszystkie starania na odnale­
zienie tych pomników spełzły na niczym. 
Zostały w latach, kiedy nastały ciągniki 
z podnośnikami, po prostu zabrane i słu­
żą jako ozdoby w ogrodach przy domo­
wych i daczach.

Stąd mój apel do osób posiadających 
lub wiedzących gdzie są owe kamienie z 
napisami, aby zgłosiły je żeby można było 
je sfotografować i opisać w celu udostęp­
nienia naszej społeczności lokalnej. Sta­
nowią przecież też cząstkę naszego 
wspólnego dziedzictwa kulturowego 
i świadectwo dawnych dziejów naszej 
ojczystej ziemi.

Jeszcze jedna prośba: czy ktoś zna hi­
storię powstania ławy kamiennej leżącej 
przed ogrodzonym zabytkowym dębem 
przy drodze do Rzędowa z wiszącymi na 
nim dwoma kapliczkami wotywnymi, nie­
kiedy palą się tam znicze. Owa ława ka­
mienna obrobiona jest z jednolitego gła­
zu i starannie wypolerowana. Koszt ob­
róbki takiej ławy z kamienia był tak duży, 
że tylko ważna przyczyna mogła skłonić 
fundatora do jego poniesienia. Tel. kon­
taktowe:
421 -21 -32 Alfred Kupka, Turawa 

ul. Rzeczna 9;
421 -21 -10 Józef Matysek, Kotórz W.

ul. Polna 11;
465-51-83 Jan Pasiak, Szczedrzyk 

ul. Zielona 
Wszystkim osobom, których informa­

cje pomogły mi w wyjaśnieniu tajemnicy 
tego pomnika serdecznie dziękuję.

Alfred Kupka

Poezja w Domu Dziecka
Tegoroczny konkurs recytatorski od- z ukierunkowaniem na poezję patriotycz- szkół Opolszczyzny oceniało profesjonal-

był się już po raz jedenasty. ną. Zorganizowany został dla uczniów ne jury w składzie: Marina Szm ak-
Tym razem odbył się pod hasłem „ Od szkół gimnazjalnych i ponadgimnazjal- Konarska -  aktorka, Ewa Medolińska

Kochanowskiego do Szym borskiej” nych. Osiemnastu uczestników z różnych Dokończenie na stronie 8
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Fabryka w Osowcu
Dzień 5 maja 2003 roku należy za­

pisać do dat historycznych w dziejach 
Fabryki w Osowcu. Wieloletnie stara­
nia jej Zarządu o pozyskanie wiary­
godnego branżowego inwestora dla te­
go zakładu zakończono pomyślnie.

Uwieńczeniem całości było podpisa­
nie umowy zbycia większości udziałów 
Fabryki Wyrobów Metalowych w Osow­
cu, należących do Gminy Turawa, na 
rzecz inwestora strategicznego, którym 
została Spółka Akcyjna „Fabryki Sprzę­
tu i Narzędzi Górniczych FASING” 
w Katowicach, wieloletni kooperant oso- 
wieckiej fabryki.

Ten sukces to efekt zaangażowania

• leterminacji Zarządu i całej załogi oraz 
ozumienia władz lokalnych. 
Podwaliną sukcesu jest seria wcześniej 

wdrożonych wyższej klasy odkuwek łań­
cuchowych.

Dzięki tej umowie Fabryka uzyskała:
-  gwarancje zatrudnienia dla pracowni­

ków,
-  dokapitalizowanie zakładu,
-  gwarancje zleceń produkcyjnych,
-  utrzymanie świadczeń pracowniczych 

wynikających z Układu Zbiorowego,
-  zwiększenie możliwości marketingo­

wych,
-  wdrożenie nowej produkcji,
-  uregulowanie zaległych podatków,
-  urealnienie podatku od nieruchomości. 

Trzy lata temu w obliczu zmienia­
jących się warunków rynkowych oraz

^ w z y  kurczącym się potencjale finan- 
^^>w ym  Zarząd Fabryki podjął decyzję 

o skupieniu wszystkich działań marke­
tingowych i technicznych na rozwój 
produkcji odkuwek przy jednoczes­
nym ograniczeniu tych działań w segmen­
cie narzędzi.

Pozwoliło to na skonsolidowanie środ­
ków i bardziej aktywne działania. Za 
sumę ok. 100 tys.zł. wykonano oprzyrzą­
dowania podejmując ryzyko nowych 
wdrożeń 8 typów odkuwek łańcucho­
wych.

Podjęte ryzyko opłaciło się.Oprócz 
wymienionych efektów uzyskano także 
poczucie własnych umiejętności, co po­
zwala na podjęcie kolejnych trudnych te­
matów.

Segment produkcji narzędzi nie został 
zlikwidowany a jedynie ograniczony do 
produkcji najbardziej efektywnej.

Powodzenie produkcji Fabryki nie za­
leży jednak tylko od pozyskanych nowych 
zleceń produkcyjnych ale muszą być rów­
nież spełnione określone warunki produk­
cyjne i terenowe.

Jednym z nich jest powierzchnia pro­
dukcyjna a ściślej -  jej wykorzystanie, 
gdyż klient „nie jest zainteresowany ” pła­
ceniem za towar zawierający podatek 
z tytułu posiadania zbędnych terenów.

Aktualna powierzchnia zakładu (ok. 
7 ha) jest kilka razy za duża w stosun­
ku do jej potrzeb. W obecnych czasach 
uwarunkowania produkcyjne nie wy­
magają takich obszarów. Nie potrze­
ba tylu terenów do składowania mate­
riałów, części zamiennych czy też goto­
wych wyrobów. Materiały sprowadza­
ne są na bieżąco a wyprodukowane od- 
kuwki, często jeszcze ciepłe, wędrująpro- 
sto do klienta.

Posiadane 4 duże hale magazynowe 
w ostatnich latach sprowadzone zostały 
do wykorzystania tylko jednej z nich.

W związku z tym nieczynne a zarazem 
wysłużone obiekty muszą być wyłączone 
z działalności i obciążeń podatkowych. 
To samo dotyczy hal produkcyjnych. Fa­
bryka wytwarza obecnie wyroby prak­
tycznie w dwóch halach a trzecia od lat 
jest niewykorzystana. Poza tym jej stan 
techniczny wymaga przeprowadzenia bar­
dzo kosztownego remontu kapitalnego.

W myśl warunków umowy Fabryka ma 
szanse zrestrukturyzować stan swojego 
posiadania i urealnienia kosztów.

W ostatnich latach w wyniku aktyw­
nych zabiegów Zarządu Fabryki władze 
Grupy Kapitałowej FASINGU S.A. pod­
jęły decyzję o uruchomieniu w Osowcu 
zakupionej za granicą linii do produkcji 
łańcuchów. Umożliwi to Fabryce zagos­
podarować część słabo wykorzystanej 
drugiej hali produkcyjnej oraz poszerze­
nie swojej oferty asortymentowej.

Zarząd Fabryki, w świetle ostatnio 
dokonanych przemian kapitałowych, 

Dokończenie na stronie 7
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A jednak... „Nasza Szkota"
Koniec roku szkolnego jest okazją do 

dokonania pewnych podsumowań pracy 
szkoły, tym bardziej, jeśli są to czynno­
ści związane z zakończeniem działalno­
ści istniejącej placówki.

Szkoła w Kadłubie Turawskim od 1IX 
2003 r. przestaje istnieć jako placówka 
publiczna. Od momentu likwidacji szko­
ły, czyli od 2000 r. funkcjonowała jako 
szkoła filialna z klasami I-III.

Tak organizowano proces edukacyj­
ny, aby możliwa była pełna realizacja 
programu nauczania. Dzieci uczyły się 
w bardzo dobrych warunkach lokalo­
wych, nauczyciele też chwalili sobie kom­
fort pracy. Wiadomo, w mało licznych 
klasach łatwiej przeciwdziałać wszelkiej 
agresji, patologii, łatwiej zadbać o bez­
pieczeństwo dzieci, a przede wszystkim 
łatwiej pracować nad wszechstronnym 
rozwojem swoich wychowanków -  indy­
widualizować pracę z uczniem zdolnym 
oraz z dzieckiem z pewnymi deficytami 
rozwojowymi.

Z uwagi na małą liczbę dzieci, niektóre 
zajęcia odbywały się systemem klas łączo­
nych -  były to jedynie lekcje wychowa­
nia fizycznego i przedmioty artystyczne.

Uczniowie chętnie brali udział w kon­
kursach przedmiotowych o zasięgu 
gminnym i wojewódzkim. Dzięki te­
mu, że szkoła dysponuje bardzo dobrą 
bazą sportową, możemy poszczycić się 
sukcesami już na etapie klas I - III. 
W gminnych zawodach tenisa stołowego, 
uczeń klasy U-Łukasz Farys zajął I miej­
sce w kategorii do klas IV oraz II miej­
sce w kategorii klas VI; Jesika Mora wiec 
II miejsce w kat. klas IV oraz X w kate­
gorii klas VI.

W zawodach sportowych „Bieg po 
życie ” nasi drugoklasiści zajęli czołowe 
miejsca w biegach na 300 m -  Daniel 
Serwuszok I miejsce, Łukasz Farys II 
miejsce, Damian Panicz IV miejsce.

W wojewódzkim konkursie ortogra­
ficznym, na czterech laureatów z gminy 
Turawa, troje to uczniowie naszej szko­
ły: Justyna Ligenza z klasy I, Łukasz Fa­
rys z klasy II, Justyna Mika z kl. III.

W ocenie rodziców, społeczności, funk­
cjonująca szkoła odgrywała znaczącą rolę 
we wsi, toteż kiedy radni zadecydowali o 
likwidacji szkoły w Kadłubie Turawskim, 
mieszkańcy nie dali za wygraną -  zało­
żyli Stowarzyszenie Rodziców „Nasza

Szkoła ”, które stało się organem założy­
cielskim nowej, niepublicznej szkoły. 
Trudno się dziwić, że rodzice nie chcieli 
się pogodzić z utratą szkoły, która w na­
szej wsi pełni rolę jedynego ośrodka kul­
turalnego, która uaktywnia i integruje 
społeczność lokalną.

W Polsce jest coraz więcej tzw. „Ma­
łych Szkół Szkoła w Kadłubie Turaw­
skim powstała jako jedna z wielu o struk­
turze 0-III. Swoją działalność dydaktycz­
no-wychowawczo-opiekuńczą prowadzić 
będzie w budynku dotychczasowej szko­
ły Budynek został przekazany Stowarzy­
szeniu Rodziców w użyczenie na czas nie­
określony.

Funkcjonująca szkoła nie spowoduje 
większych zmian. Ważne, że szkoła b ^ ^ fc  
dzie bezpłatna, będzie realizować w s z e l^ ^  
kie zobowiązania szkoły publicznej, bę­
dzie stosowany w niej partnerski sposób 
zarządzania placówką. Z uwagi na małą 
liczbę dzieci istnieje możliwość indywi­
dualizacji i wyrównywania szans eduka­
cyjnych, ponadto- szkoła będzie pełnić 
rolę ośrodka życia kulturalnego naszej 
wsi.

Krystyna Borkowska

Piętnaście lat śpiewa 
Zespół „Jaźwinki" z

i tańczy 
Bierdzan

Zdjęcie ze wspomnień -  występy w Rudolstadt (Niemcy).

23 lutego tego roku Zespół Ludowy 
„Jaźwinki” obchodził swoje piętnasto­
lecie.

Wspomnień było co niemiara. Dzieli­
li się nimi: pani Polok, pierwsza kierow­
niczka zespołu, pani Kowol, druga kie­
rowniczka zespołu no i pani Walerowicz, 
obecna kierowniczka.

Wśród wielu gości byli między inny­
mi Wójt Gminy Turawa, Waldemar Kam- 
pa, dyrektor skansenu, P. Gałęza, przed­
stawiciele Mniejszości Niemieckiej, jak 
również Sołtys i Rada Sołecka wsi Bier- 
dzany. Były też dawne członkinie zes­
połu.

Przy pięknie udekorowanych stołach 
suto zastawionych bawili się wszyscy do 
późnego wieczora.

Ryszard Mohrhardt
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Stowarzyszenie na Ratunek Jeziorom 
Turowskim

Walter Swierc prezesem
Jak poinformowały media z funkcji 

prezesa Stowarzyszenia na Ratunek 
Jeziorom Turawskim zrezygnował 
prof. Ryszard Knosala. Co się stało po 
jego rezygnacji?

— Rzeczywiście prof. Knosala zrezy­
gnował z funkcji prezesa Stowarzyszenia 
na Ratunek Jeziorom Turawskim praw­
dopodobnie ze wzglądów zawodowych, 
ponieważ objąłfunkcją rektora uczelni w 
Nysie. Obowiązki zawodowe uniemożli-

• wiły mu faktyczne kierowanie Stowarzy­
szeniem, którego był inicjatorem powo­
łania. Działalnością Stowarzyszenia po 
jego rezygnacji kierował ówczesny wice­
prezes Władysław Czaczka.

4.04.2003 na walnym zgromadzeniu 
Stowarzyszenia na Ratunek Jeziorom 
Turawskim zrezygnował z tej funkcji, na­
tomiast owe gremium wybrało mnie na 
prezesa tegoż Stowarzyszenia.

Z kim będzie Pan współpracował w 
ramach zarządu Stowarzyszenia na 
Ratunek Jeziorom Turawskim?

-  W skład zarządu weszli Władysław 
Czaczka, Jakub Bronka, Joachim Gorus

-zostali oni wiceprezesami Stowarzysze­
nia. Natomiast skarbnikiem została Alek­
sandra Owczarek, a na sekretarza wybra­
no Macieja Wyszyńskiego.

Proszę czytelnikom „Fali” przy­
bliżyć działalność Stowarzyszenia, któ­
rego jest Pan prezesem.

Stowarzyszenie, ja k  i każde inne dzia­
ła społecznie. Zadaniem zarządu Sto­
warzyszenia i jego członków jest przede 
wszystkim wspieranie i wspomaganie 
administracji samorządowej, a także in­
stytucji bezpośrednio odpowiedzialnych 
za całą infrastrukturą jeziora i akwenów 
wodnych. Tworzenie również odpowied­
niej atmosfery i pewnego stanu świado­
mości wśród osób przebywających nad 
jeziorem w zakresie ochrony przyrody 
i wód.

Pragniemy także poprzez środki ma­
sowego przekazu ukazywać walory 
naszych terenów, aby Turawa stała się 
w najbliższym czasie miejscem, do któ­
rego przybywać będą chętnie turyści 
z sąsiednich województw, a także z za­
granicy.

Jakimi najważniejszymi problema­
mi zamierza się zająć Stowarzyszenie?

-  Główne problemy, którymi Stowarzy­
szenie pragnie się zająć wynikają z przy­
jętego statutu. Do najważniejszych nale­
ży opracowywanie krótkoterminowych i 
strategicznych programów, które wspie­
rałyby samorządy terytorialne i instytu­
cje odpowiadające za ochroną środowi­
ska w rejonie Turawy. Również rozwija­
nie edukacji ekologicznej wśród ludnoś­
ci mieszkającej i przebywającej przy do­
pływach rzecznych Jeziora Turowskiego. 
Zależy nam na wszechstronnym progno­
zowaniu stanu ochrony środowiska na­
turalnego wokół wszystkich jezior. Prag­
niemy również współpracować z instytu­
cjami w zakresie informacji o czystości 
wód naszych jezior.

Dziękuję za rozmowę i życzę, aby 
Pana działalność w Stowarzyszeniu na 
Ratunek Jeziorom Turawskim była owoc­
na, a wody naszego jeziora były znów 
czyste.

Jerzy Farys

•Referendum unijne coraz bliżej
W ostatnich latach zauważamy coraz 

większe zainteresowanie społeczeństwa, 
a zwłaszcza młodzieży, zwyczajami, 
świętami z krajów zachodnich, takich jak 
chociażby Walentynki czy Halloween. 
Zastanawiające jest jedno: boimy sięjak 
ognia, że po wejściu do Unii Europejskiej 
zostanie nam odebrana tożsamość naro­
dowa, a z drugiej strony z taką łatwością 
i za ogólnym przyzwoleniem przejmuje­
my cudze obrzędy. Czyżbyśmy się wła­
snych wstydzili ?? Aby w jakiś sposób 
zareagować na lawinowo rozprzestrzenia­
jącą się walentynko i halloweeno- manię 
uczniowie, nauczyciele oraz Rada Sołec­
ka wsi Węgry postanowili wprowadzić 
nasz. własny, polski zwyczaj przekazywa­
nia sobie sympatycznych życzeń, upomin­

ków, a przede wszystkim uśmiechu. Cho­
dzi tu o Święto Niezapominajek, o któ­
rym w połowie maja mówiły już ogólno­
polskie media. Aby zaakcentować ten 
dzień 15 maja uczniowie SP Węgry wraz 
z nauczycielami oraz mieszkańcami wsi 
uczestniczyli w ogólnej akcji upiększa­
nie naszej miejscowości. Wszyscy ucz­
niowie przynieśli w tym dniu sadzonki 
niezapominajek i różnych innych kwia­
tów oraz krzewów, które następnie sadzili 
w różnych miejscach Węgier. Należy pod­
kreślić, że były to miejsca zaniedbane, 
które uczniowie musieli wcześniej upo­
rządkować i przygotować przy pomocy 
nauczycieli oraz mieszkańców wioski.

Każdy uczestnik akcji został odzna­
czony medalem „ Dzień Niezapominajki

Sądzimy, że ten zwyczaj będzie co 
roku pielęgnowany, gdyż z jednej strony 
jest on nasz. rodzimy, a po drugie wy­
kształca w młodych ludziach szacunek do 
własnej i cudzej pracy w swojej wsi.

Rada Pedagogiczna 

SP Węgry

FABRYKA W OSOWCU
Dokończenie ze strony 5

mimo ogólnie trudnej sytuacji w przemy­
śle, widzi realne możliwości dalszego 
funkcjonowania osowieckiego zakładu i 
jego rozwoju, czego życzę całej naszej 
załodze i jej rodzinom.

Piotr Jendrzej
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Czy potrafimy zbiera« wybrane 
odpady komunalne ?!
Chciałbym przypomnieć, że przy po­

parciu Wójta Gminy Turawa, firma LOB- 
BE Opole sp. z o.o, rozpoczęła i prowa­
dzi regularnie zbiórkę wybranych odpa­
dów (odpadów wyselekcjonowanych) 
w workach foliowych i w specjalnych po­
jemnikach. Są to odpady papierowe (ma­
kulatura), szkło, opakowanie i tworzywa 
sztuczne (plastyki) stanowiące wykorzy­
stane opakowania.

Szkło i tworzywa sztuczne ulegająroz- 
kładowi dopiero po setkach lat i dlatego 
w naszym wspólnym interesie jest osob­
na zbiórka tych odpadów i ponowne ich 
wykorzystanie na opakowania.

Kiedy 10 lat temu w pełni zorganizo­
waliśmy odbiór odpadów komunalnych 
(śmieci), też było nam trudno przekonać 
mieszkańców do tej formy zagospodaro­
wania odpadów. Dzisiaj praktycznie już 
wszyscy mieszkańcy korzystają z tej for­
my zagospodarowania odpadów i dlate­
go nasza gmina nie została zasypana śmie 
ciami.

W gminie jest prawie 1600 nierucho­
mości z których odbieramy odpady ko­
munalne.

Rozdaliśmy dla mieszkańców 4800 tys. 
oznakowanych worków foliowych w róż­
nych kolorach w celu osobnego zbie­
rania makulatury, szkła i opakowań 
plastikowych. Odpady te są odbie­
rane raz w miesiącu, w przedostat­
nią środę miesiąca.

Są również osobne pojem niki 
na poszczególne rodzaje odpadów us­
taw ione w poszczególnych sołec­
twach.

Początek jak zwykle wypadł skrom­
nie. W kwietniu zebraliśmy 11% roz­
danych opakowań, a w maju tylko 
7%. Najwięcej zebraliśmy worków ze 
szkłem.

Jako ciekawostkę podam, że w kwiet­
niu najlepsze wyniki w selektywnej zbiór­
ce odpadów uzyskały sołectwa Węgry 
i Kotórz Wielki (17 % rozdanych opa­
kowań), a w maju sołectwa Węgry 
i Turawa-Marszałki (9,6% rozdanych 
opakowań).

Łącznie w kwietniu odebraliśmy 518 
opakowań, a w maju 320.

Wszyscy rozumiemy, że nie jest to 
jednorazowa akcja, tylko wprowadza­

nie stałej formy zbiórki tych rodzajów od­
padów.

Dlatego spodziewamy się, że miesz­
kańcy naszej Gminy przyjm ą tę 
formę gromadzenia wybranych odpa­
dów, a sytuacja w ich zbiórce będzie 
się poprawiać, podobnie jak z odbio­
rem odpadów kom unalnych na po­
czątku.

Dalej będziemy rozpowszechniać 
-  wspólnie z Wójtem Gminy Turawa -  tę 
formę zbiórki wybranych odpadów.

Wszystkim mieszkańcom przekaza­
liśmy informacje jakie rodzaje maku­
latury, szkła i opakowań plastikowych 
należy gromadzić i w jakich k o lo -^ ^ ^  
rach worków, oraz w jakich kolorach 
pojemników.

Apelujemy do mieszkańców o popar­
cie tej formy zbierania wybranych odpa­
dów i spodziewamy się pozytywnych 
wyników.

Franciszek Mykietów 

Z-ca Kierownika 
LO B BE Opole

„Dzika Afryka"
Artykuł niniejszy nie jes t polemiką 

z artykułem Piotra Badury z „Beczki” 
nr 3, ani próbą wyjaśnienia postawio­
nych tam zarzutów. Osobiście uważam, 
że z kłamstwem się nie polemizuje, ale 
trzeba je  tępić.

Nie czytam „ Beczki”, podała mi ją  
oburzona koleżanka z komentarzem „jak 
można wypisywać takie bzdury’’.Chcę 
tylko wyprowadzić z błędu ludzi, którzy 
zostali oszukani.

Pan Badura napisał, że szkoły społecz­
ne są płatne i nikogo nie będzie na nie 
stać.

Drogi P. Piotrze, jeżeli się Pan pod 
czymś podpisuje, to najpierw proponuję 
sprawdzić, upewnić się zanim się kogoś 
wprowadzi w błąd. Gdyby Pan tylko ze­
chciał wykazać odrobinę rzetelności to 
przecież wystarczyłby jeden telefon do

kompetentnej osoby i już by Pan nie miał 
o czym pisać.

Druga sprawa: pisze Pan, że im klasa 
większa (nawet 35 osób) tym uczniowie 
się lepiej rozwijają, „ mała klasa wyjaławia 
uczniów z zainteresowań ”, Drogi P. Pio­
trze, gdyby Pan miał choć trochę doś­
wiadczenia psychologiczno-pedagogiczne­
go, to by Pan wiedział, że właśnie w dużej 
klasie uczeń jest anonimowy i o wiele trud­
niej odkryć jego zdolności. To m.in. dlate­
go duże klasy dzieli się na grupy, to m.in. 
dlatego w szkołach prywatnych obniża się 
liczbę uczniów w klasie, żeby podwyższyć 
poziom. Ale znów wystarczyłoby zapytać 
się osób kompetentnych.np. nauczycieli, 
to by Panu powiedzieli co znaczy praco­
wać w klasie ponad 30-osobowej.

Powołuje się Pan na „szkoły w kra­
jach rozwiniętych ”.

Panie Piotrze, ja  i wszyscy moi znaj o '  
mi ukończyliśmy szkoły normalne w roz­
winiętym kraju -  w Polsce. Być może Pan 
skończył inną szkołę i stąd te braki wie­
dzy: „np. o zwierzętach Afryki". Poleca­
my krótki kurs, a nas niech Pan nie ob-

A swoją drogą podziw iam  Pana 
zainteresowanie obcą gminą. Albo Pa­
nu, czy komuś Panu bliskiemu, zależy 
na zepsuciu opinii naszej gminie, albo 
Wasza gmina je s t  tak wyjałowiona 

ja k  -  pana zdaniem -  biedne dzieci 
z małych klas.

Jeszcze bardziej trzeba docenić, obiek­
tywizm kwartalnika „ Fala ”, w którym 
nie zamieszcza się prywatnych spos­
trzeżeń na każdy temat. Bo np. w „Becz­
ce” Pan Redaktor zna się na wszystkim

Dokończenie na stronie 9

raża.
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Bieg po życie
17 maja w sobotę odbył się IV Tu- 

rawski Bieg Przełajowy. Była to 
już czwarta edycja. „Biegu po życie”, 
poświęcona pamięci tragicznie zmar­
łego byłego zawodnika LZS-u Tura­
wa, mieszkańca Kotorza Małego -  Wojt­
ka Siudyfy.

Całość -  jak zwykle przeprowadzona 
była na terenie boiska Gimnazjum oraz 
boiska LZS Turawa.

Otwarcia biegu dokonał Wójt Gminy 
Turawa, pan Waldemar Kampa. Kilka 
słów dodał prezes Towarzystwa Miłośni­
ków Ziemi Turawskiej, pan Walter 
Świerc.

Tradycyjnie już, zmagania rozpoczę­
to od biegu przedszkolaków na dystansie

• 50 m. Honorowym „starterem” tego 
iegu był pan Wacław Siudyla, a uczest­

nikiem wójt, pan Waldemar Kampa, 
który po przebytej niedawno opera­
cji nie chciał forsować kontuzjowanej 
nogi.

Dzięki uprzejmości sponsorów, każdy 
z przedszkolaków otrzymał pamiątkowy 
dyplom oraz drobne upominki.

Cała impreza przebiegała pod znakiem 
sportowej walki do ostatniego metra na 
mecie. Dla zgłodniałych przygotowano 
kiełbaski z grilla za symboliczna złotów­
kę, spragnieni korzystali z darmowej her­
batki sporządzonej przez kucharki ze 
szkoły.

We wszystkich biegach udział wzię­
ło blisko 200 uczestników z całego 
regionu.

„DZIKA AFRYKA”

i dlatego prawie cała gazeta to jego  
prywatny komentarz do problemów ca­
łego świata.

W sposób szczególny trzeba pogratu­
lować komentarzy politycznych, aż chcia­
łoby się powiedzieć: „ Towarzyszu Badu­
ra- gratulujemy No ale niestety czasy 
propagandy sukcesu się skończyły. Panie 
Redaktorze trzeba zejść na ziemię, spoj­
rzeć na dół i zobaczyć co tak naprawdę 
dzieje się w tym - jak  Pan zasugerował 
„nierozwiniętym kraju”. Na szczęście 
niektórzy chcą go uczynić lepszym, no­
woczesnym, przynajmniej nie przeszka­
dzajmy im.

Ewa Pietras

W poszczególnych kategoriach wygry­
wali:

rocznik 96 
Żaneta Nowak -  Kotórz Mały, 

rocznik 95-94 dziewczęta 
Kerstina Kostka -  Ligota Turawska 

rocznik 95-94 chłopcy 
Daniel Serwurzok -  Kadłub Turawski 

rocznik 93-92 dziewczęta 
Aneta Torka -  Łubniany 
rocznik 93-92 chłopcy 

Klaudiusz Firlus -  Dąbrówka Łub. 
rocznik 91-90 dziewczęta 
Anita Gibas -  Łubniany 
rocznik 91-90 chłopcy 
Piotr Buhl -  Masów 

rocznik 89-88 dziewczęta 
Magda Ilczyk -  Osowiec 
rocznik 89-88 chłopcy 

Marcin Błaziński -  Wawelno 
Bieg familijny 

rodzina Pęchra z Turawy -  czwarty raz 
z rzędu.

Open panie (2000 m)
Nikola Zimolong -  St. Siołkowice 

Open panowie (3500 m)
Adrian Błaziński -  Wawelno 

Bracia Błazińscy  byli faworytami 
w swoich biegach. Są to zawodnicy 
odnoszący sukcesy i zajmujący wyso­
kie lokaty w m istrzostwach Polski 
młodzików. Obydwaj trenują pod 
okiem pana Krzysztofa Przybyły z Wa- 
welna. Natomiast Nikola Zim olong  
to m istrzyni Polski, w icem istrzyni

POEZJA W DOMU DZIECKA
Dokończenie ze strony 4

-  Kuratorium Oświaty w Opolu, Marek 
Kędzierski -  aktor i Krzysztof Nurkiewicz
-  poeta.

Wysoki poziom, jaki prezentowali 
uczestnicy konkursu był dla jurorów nie­
lada problemem, ale w końcu po długiej 
dyskusji przyznano następujące nagrody:

I miejsce -  Julianna Redlich -  otrzy­
mała telefon komórkowy Tak-Tak;

II miejsce -A gata  Ulicka -  discman,
III miejsce -  Agnieszka Urbaś -  no­

tes elektroniczny.
Osoby te będą reprezentować Opolsz­

czyznę na Centralnych Eliminacjach w 
Warszawie. Wśród uczestników wyróż­
nienia otrzymali: Marcin Ziętek, Mirela

Europy m łodziczek na dystansie 
1000 m.

Najmłodszą uczestniczka była Justyna 
Bochenek z Dylak, a najstarszym uczest­
nikiem pan Waldemar Kampa.

Dzięki sponsorom osoby, które zajęły 
trzy pierwsze miejsca otrzymały pucha­
ry, dyplomy, oraz nagrody rzeczowe. 

Imprezę tę sponsorowali:
-  Urząd Gminy Tfirawa,
-  Energetyk Opole,
-  Auto Moto Yacht -  Zygmunt Spyra,
-  Dudek H&H,
-  Stolarstwo Syboń Turawa,
-  Miro Sp. z o.o.,
-  Agra Opole,
-  Vitrobud,
-  Towarzystwo Miłośników Ziemi 

Turawskiej,
-  Cytrynka,
-  Sklep Warzywniczy,
-  Bazarek,
-  Restauracja Tuławianka.

Specjalne podziękowania dla Jarka 
Przyszlaka, który od początku organizu­
je ze mną tę imprezę oraz dla Dyrekcji 
i pracowników Gimnazjum.

W przyszłym roku odbędzie się jubi­
leuszowy V bieg.

Już teraz zapraszamy, a trasa główna 
to bieg na dystansie około 7 km. Jedno­
cześnie zwracam się z prośbą do osób, 
które chciałyby współorganizować tę im­
prezę o kontakt, najlepiej osobisty.

Adam Bochenek

Kaczmarek, Anna Święcicka, Magdale­
na Burzan, Anna Piasek.

Dla uczestników, gości i domowników 
został przygotowany wspaniały poczęstu­
nek: ciasto, napoje, soki, owoce oraz bi­
gos.

Nasi sponsorzy, którzy po raz kolejny 
nas wsparli to: p. Maria Szyboń, p. Jo­
achim Ebisch, kawiarnia „Melba”, 
p. Krystyna Długosz, p. Andrzej Char- 
ciarek, SER-SERVIS.

Dekorację na konkurs wykonała 
Agnieszka Źulewska.

Organizatorzy dziękują serdecznie 
wszystkim sponsorom.

Teresa Żulewska

Dokończenie ze strony 8



Informacja o pracy Rady Gminy 
w okresie styczeń - maj 2003 roku

skim pomieszczeń zajmowanych przez 
szkołę.

W omawianym okresie radni podejmo­
wali sprawy związane z pozyskaniem in­
westora strategicznego dla Fabryki Wy­
robów Metalowych w Osowcu, co przy 
aprobacie załogi i dyrekcji przyczyniło się 
do większościowego zbycia udziałów fir­
mie „Fasing”, stojąc na stanowisku, iż 
działanie takie pozwoli obecnej załodze 
zachować stanowiska pracy, a może na­
wet je zwiększyć.

Na sesji w dniu 26 lutego dominowały 
również sprawy związane z bezpieczeń­
stwem naszej Gminy. Radni wysłuchali^- 
informacji przedstawicieli Komisariatu^^R 
Policji w Ozimku o stanie bezpieczeństwa 
na terenie naszej gminy w 2002 roku 
i perspektywach na rok 2003. Przedsta­
wiona została również informacja o sta­
nie mienia Ochotniczych Straży Pożar­
nych oraz zabezpieczenie pożarowe na 
terenie naszej gminy.

Sesja w dniu 4 kwietnia rozpoczęła się 
wizytacją przez radnych „Fabryki Wyro­
bów Metalowych” w Osowcu oraz obiek-

Dokończenle na stronie 11

Wyniki referendum na terenie gminy 
Turawa w sprawie przystąpienia Polski ^ 
do Unii Europejskiej
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Obwód Uprawnionych do głosowania Ilość głosujących Za Unią Przeciw Unii Udział %

Turawa 1196 610 531 79 51%

Zawada 1044 476 476 57 45,6%

Kotórz Mały 709 324 266 58 45,6%

Bierdzany 845 277 230 47 32,78%

Osowiec 1825 851 762 89 46,6%

Ligota Tur. 649 335 263 72 51,6%

Zakrzów Tur. 583 176 142 34 30,18%

Kadłub Tur. 740 295 246 49 39,86%

Rada Gminy w okresie pięciu miesię­
cy odbyła pięć sesji.

Na sesji w dniu 24 stycznia Rada po­
nownie przystąpiła do rozpoczętej reor­
ganizacji siatki szkół na terenie naszej 
gminy. Po przeanalizowaniu argumentów 
za i przeciw jednomyślnie opowiedziano 
się za koniecznością przeprowadzenia 
takiej reorganizacji, ze względu na coraz 
większe koszty utrzymania placówek 
oświatowych spowodowanych zmniejsza­
jącą się liczbą dzieci w poszczególnych

szkołach. Rada podjęła stosowne uchwały
0 zamiarze likwidacji szkół w Kadłubie 
Turawskim, Kotorzu Małym, Węgrach
1 Zakrzewię Turawskim, a na kolejnej se­
sji w dniu 26“ihitego wiążące uchwały 
o ich likwidacji.

Podjęto również decyzję o odda­
niu w użyczenie Stowarzyszeniu Ro­
dziców „Przyjazna Szkoła" w Węg­
rach nieruchomości zabudowanej w Węg­
rach i stowarzyszeniu Rodziców „Na­
sza Szkoła ” w Kadłubie Turaw-

Podziękowanie
Składamy serdeczne podziękowania 

wszystkim jednostkom Straży Pożarnej 
oraz wszystkim ludziom, którzy udzielili 
nam pomocy podczas pożaru i bezpośred­
nio po nim w gospodarstwach Dawid 
i Leś w Ligocie Tur. w dn. 26.03.2003 r.

Dziękujemy tym wszystkim mieszkań­
com naszej gminy oraz mieszkańcom 
okolicznych wsi nie należących do naszej

gminy, którzy nas wsparli materialnie, fi­
nansowo oraz pomocą przy odbudowie 
budynków.

Dziękujemy także Urzędowi Gminy w 
Turawie, Nadleśnictwu oraz Bankowi 
Spółdzielczemu w Opolu a w szczegól­
ności ks. proboszczowi i pani sołtys z Li­
goty Turawskiej.

Rodziny Dawid i Leś

W referendum wzięło udział 42,9% uprawnionych do głosowania mieszkańców gminy.
Roman Borkowski



Edukacja ekologiczna
Jednym z problemów ludzi XXI wie­

ku jest zanieczyszczenie środowiska na­
turalnego Ziemi i związane z tym nega­
tywne konsekwencje dające się odczuć 
nam wszystkim. Człowiek od początku 
swojego istnienia zmieniał środowisko: 
wycinał lasy, budował domy, fabryki, za­
nieczyszczał wodę, glebę i powietrze. 
Staliśmy się świadomi ogromnych znisz­
czeń środowiska przyrodniczego. Do 
świadomości człowieka zaczęły docierać 
takie pojęcia jak: dziura ozonowa, efekt 
cieplarniany, katastrofa ekologiczna. Sta­
ły się one przedmiotem dyskusji na ca­
łym świecie.

Jednak nie zawsze docierają pojęcia 
określające zjawiska lokalne, najbliższe 
nas: dzikie wysypiska śmieci, dzikie wy­
cinanie drzew, kłusownictwo, dewastacja 
lasów, pożary lasów, wypalanie traw i 
ściernisk, wylewanie nieczystości do ro­
wów, rzek i na łąki, spalanie tworzyw 
sztucznych w piecach domowych, spala­
nie makulatury, wyrzucanie do śmieci 
materiałów mogących być powtórnie 
przetworzonymi itp.

Sytuację ekologiczną można poprawić 
jedynie przez rozwijanie wiedzy na jej 
temat.

Musimy jak najszybciej podjąć dzia­
łania mające na celu ochronę środowiska 
naturalnego podejmując konkretne dzia­
łania na rzecz ochrony przyrody. Musi­
my nauczyć się dbałości o Ziemię, pod­
nosić świadomość ekologiczną wśród lu-

INFORMACJA 0  PRACY RADY...
Dokończenie ze strony 10

tu Ochotniczej Straży Pożarnej w Osow­
cu po wykonaniu prac wykończeniowych 
ze środków „Funduszy Rozwoju Śląska”. 
Na sesji tej uchwałą Rady Gminy przyję­
to plan zagospodarowania przestrzenne­
go miejscowości Zawada.

Na sesji w dniu 29 kwietnia wysłucha­
no informacji o realizacji Gminnego Pro­
gramu Profilaktyki i Rozwiązywania Pro­
blemów Alkoholowych za 2002 r. Infor­
macji o działalności Gminnej Biblioteki 
publicznej w Turawie i jej filii. Poruszo­
ne były też tematy związane z partner­
stwem na terenie naszej gminy. Rada roz­
patrzyła sprawozdanie z realizacji budże­
tu za 2002 rok oceniając je pozytywnie i 
jednomyślnie podjęli uchwałę o udziele-

dzi, a zwłaszcza wśród młodego pokole­
nia.

Ogromną rolę w podnoszeniu tej świa­
domości odgrywają nauczyciele i wycho­
wawcy podejmując z uczniami różne 
przedsięwzięcia na rzecz ochrony środo­
wiska w szczególności tego najbliższego, 
tego na wyciągnięcie ręki, tego wokół 
rodzinnego domu, szkoły czy placu za­
baw.

niu absolutorium Wójtowi Gminy za 
2002 rok.

Na sesji w dniu 30 maja radni rozpa­
trzyli wnioski i zarzuty wniesione do pla­
nu zagospodarowania przestrzennego wsi 
Kotórz Mały. Wysłuchali również infor­
macji o stanie dróg oraz ich oznakowa­
niu. Na sesji tej przedstawiony został stan 
przygotowania do sezonu turystycznego 
przez powołane do tego celu służby. Po­
ruszone zostały sprawy oświatowe a mia­
nowicie wykorzystanie środków finanso­
wych przez poszczególne placówki, oraz 
przedstawiona została informacja o pla­
nach zagospodarowania terenów wokół 
obwodnicy Opola.

K. Ptaszyńska

Uczniowie ze Szkoły Podstawowej w 
Osowcu pod kierunkiem nauczycieli re­
alizują program edukacji ekologicznej, 
który ma na celu uświadomienie młodzie­
ży, że to od nich będzie zależało, jak bę­
dzie wyglądało środowisko w niedalekiej 
przyszłości, w którym przyjdzie im żyć 
i w jakim stanieje pozostawią przyszłym 
pokoleniom.

W ramach tego programu uczniowie 
prowadzą:
-  przy aktywnym udziale mieszkańców 

Osowca, Trzęsiny i Turawy zbiórki su­
rowców wtórnych: makulatury, szkła 
białego i puszek aluminiowych,

-  organizują konkursy o tematyce przy- 
rodniczo-ekologicznej ,aby wzbogacić 
wiedzę o środowisku przyrodniczym,

-  redagują szkolną gazetkę ekologiczną- 
SzkolneEko,

-  biorą aktywny udział w porządkach na 
terenie swojej wsi,wychodząc naprze­
ciw powiedzeniu: „Choroba mieszka 
w śmieciach”,
ponadto:

-  szkoła organizuje wycieczki ekolo­
giczne do gospodarstwa ekologiczne­
go, oczyszczalni ścieków, do lasu, nad 
jezioro w celu uświadomienia uczniom 
wpływu chemizacji na środowisko,

Dokończenie na stronie 12
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Z ortografiq na ty
O efektach procesu uczenia się, w tym 

także kształtowania umiejętności popraw­
nego pisania, w znacznym stopniu decy­
duje jego prawidłowa organizacja. Pro­
ces ten musi być działalnością systema­
tyczną, nastawioną na osiągnięcie okre­
ślonego celu, przy pełnej aktywności za­
równo nauczycieli i uczniów, a także ro­
dziców.

Mając na uwadze cel, jakim było wzię­
cie udziału uczniów naszej szkoły w VIII 
Wojewódzkim Konkursie Ortograficz­
nym dla klas I-III podjęliśmy szereg dzia­
łań i zadań, które umożliwiłyby im osią­
gnięcie zamierzonego celu.

W marcu zostały zorganizowane klaso­
we konkursy ortograficzne. Ci najlepsi zo­
stali zakwalifikowani do zorganizowane­

go przeze mnie Szkolnego Konkursu Or­
tograficznego w dniu 09.04.2003r. Wytę­
żona praca uczniów trwała jedną godzinę 
lekcyjną. Komisja wyłoniła laureata z każ­
dej klasy, który reprezentował naszą szko­
łę na Gminnym Konkursie Ortograficznym 
w dniu 24.04.2003 r. Konkurs ten odbył 
się w naszej szkole, PSP w Osowcu.

Dokończenie na stronie 13

łym (1 miejsce), Kamil Fatys i Weronika 
Kilian z PSP w Ligocie Turawskiej oraz 
Krzysztof Halupczok z PSP w Węgrach 
(2 miejsce) i Mariola Passon z PSP 
w Zawadzie (3 miejsce).

W kategorii szkół najwyższe miejsca 
zdobyły kolejno PSP w Ligocie Turaw­
skiej. PSP w Kotorzu małym, PSP w 
Węgrach oraz PSP w Zawadzie. Nagro­
dy wręczał sekretarz gminy Turawa, Eu­
geniusz Wieczorek oraz Jan Stonoga.

Przewodniczący Komisji 
Konkursowej 

Piotr Kochman

EDUKACJA EKOLOGICZNA
Dokończenie ze strony 11

-  uczniowie oznaczają rośliny chronio­
ne występujące na terenie Osowca 
i okolic.
Przyszłość zależeć będzie od tego, czy 

zdążymy odpowiednio wychować i na­
uczyć młode pokolenie ludzi współistnieć 
w harmonii z przyrodą nie łamiąc praw 
natury.

Każdy z nas jest współodpowiedzial­
ny za środowisko, w którym żyje, jest 
odpowiedzialny za czyny własne i tych, 
z którymi współdziała w środowisku.

Elżbieta Dembińska

Konkurs Języka Niemieckiego
5 marca 2003 r. w Publicznej Szkole 

Podstawowej w Kotorzu Małym odbyło 
się uroczyste wręczenie dyplomów dla 
zwycięzców gminnych eliminacji Woje­
wódzkiego Konkursu Języka Niemieckie­
go dla Szkół Podstawowych. Gospoda­
rzem konkursu była PSP w Zawadzie.

Najlepszymi okazali się: Sabrina Leś 
i Mathias Palmer z PSP w Kotorzu Ma-
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W konkursie wzięli udział uczniowie 
z ośmiu szkół podstawowych naszej gmi­
ny. Komisja konkursowa pod przewod­
nictwem pani Barbary Zając wyłoniła 
laureatów - mistrzów ortografii w naszej 
gminie, uczniów którzy nie popełnili ani 
jednego błędu.

Laureatami zostali uczniowie PSP 
w Kadłubie Turawskim oraz ucznio­

F A L A

wie PSP w Osowcu Kasia Dembińska 
z kl.I a. Ci uczniowie reprezentowali gmi­
nę Turawa w VIII Wojewódzkim Konkur­
sie Ortograficznym w Opolu w dniu 
13.05.2003r.

Rozstrzygnięcie konkursu nastąpi­
ło 21.05.2003 r. w kinie „Centrum-Odra”. 
W śród w ielu zwycięzców znalazła 
się również uczennica PSP w Osowcu Ka­
sia Dembińska, która otrzymała dyplom 
oraz nagrody rzeczowe. Cel został osią­
gnięty.

Nadmieniam, że nie było to pierwsze 
zwycięstwo ucznia naszej szkoły w tej 
dziedzinie. W maju 2001 r. laureatem 
VI Wojewódzkiego Konkursu Ortogra­
ficznego został uczeń kl.IIa Dawid Galus.

Mając nadzieję na dalsze sukcesy na­
szych uczniów zachęcam wszystkich do 
zaangażowania i podejmowania trudu wy­
uczenia dzieci poprawnej pisowni wyra­
zów.

Wychowawca klasy la 
Anna Budnik

SPORT w GMINIE
Tenis stołowy

Zbliża się koniec sezonu rozgrywek 
tenisa stołowego. Był to kolejny, udany 
rok z wieloma znaczącymi sukcesami, 
o czym pisaliśmy w poprzednich nume­
rach.

W ostatnich dwóch miesiącach doszły 
jednak następne sukcesy, jak:
-  zdobycie drużynowego mistrza woje­

wództwa szkół gimnazjalnych w kate­
gorii dziewcząt w Fraszce (Manuela 
Moch, Kamila Borkowska)

-  indywidualne mistrzostwo wojewódz­
twa w kategorii kadetek -  Kamila Bor-

i kowska
brązowy medal w grze podwójnej na 
Mistrzostwach Polski we Włoszczo­
wej -  Kamila Borkowska, Paulina 
Kruiel

-  brązowy medal w grze podwójnej na 
Ogólnopolskim Turnieju Tenisa Sto­
łowego Szkół Gimnazjalnych w 
Drzonkowie -  Kamila Borkowska, 

Dominika Fertikowska.
Przed nami ostatni rok, w którym bę­

dzie można liczyć jeszcze na sukcesy (już 
tylko tenisistek).

Wprowadzona reforma oświaty, a wraz 
z nią likwidacja części szkół podsta­
wowych, przepełnienie szkół i sal gim­
nastycznych uniemożliwiła masowy roz­
wój tej dyscypliny sportu na naszym te­
renie.

Mimo że na ostatnich mistrzostwach 
gminy pojawiły się duże talenty w naj-

Mistrzostwa Polski we Włoszczowej. Na podium -  druga z prawej Kamila Bor­
kowska.

młodszych kategoriach, szkoły nie 
odegrają, jak dawniej, decydującej ro­
li w ich rozwoju, nie zaszczepią na 
trwałe fascynacji dla tej dyscypliny 
sportu.

Rola dzisiejszych szkół (w tym wypad­
ku) sprowadza się do wyłonienia talentu, 
natomiast rodziców do zadbania o ich pra­
widłowy rozwój.

Roman Borkowski



SPORT w GMINIE
Siatkarskie granie

W PSP w Osowcu został zorganizo­
wany turniej mini siatkówki dziewcząt 
o puchar Prezesa Okręgowego Związku 
Piłki Siatkowej w Opolu.

Zwyciężyły dziewczęta z Osowca wy­
grywając z drużyną z Ozimka 2:1 oraz 
z Łubnian 2:0

Nagrodę wręczył były Prezes OZPS 
w Opolu, p. Mariusz Golub. Zwycięska 
drużyna wystąpiła w składzie:

I -  Monika Mucha
Agnieszka Ułan 
Magdalena Jakusz 
Jolanta Szubert

II -  Anna Jędryca
Angelika Lasko 
Weronika Foryś 
Natalia Foryś 

Organizatorem imprezy oraz opieku­
nem grupy była Jolanta Oziemblowska.

KRZYŻÓWKA NR 45
Znaczenie wyrazów:

Poziomo:
I -  dawna okrągła budowla obronna,

w Krakowie przy Bramie Floriań­
skiej;

5 -  zranienie pociskiem;
9 -  o kimś zawistnym;
10 -  z igłą magnetyczną;
II -  miasto w płn. części woj. bydgoskiego; 
12 -  potrawa z rożna z baraniny z pla­

strami słoniny;
15 -  organ dowodzenia armią;
16 -  przynosi wstyd rodzinie;
19 -  zwłoki, które nie uległy rozkłado­

w i,... egipska;
22 -  dział medycyny zajmujący się 

chorobami oczu;
24 -  czelność, zuchwalstwo, arogancja; 
27 -  zwolennik współpracy i przyjaźni 

ludzi wszystkich narodów;
30 -  starożytny gród w Troadzie, Troja;
31 -  żołnierze biorący dawniej udział

w walce;
34 -  zniszczenia, stan upadku;
35 -  trójca, zespół trzech;
3 7 -  pokój... to jadalnia;
4 1 -  poprzedza otwarcie wystawy;
43 -  dojście, osiągnięcie celu;

44 -  nadmuch;
45 -  burzenie, dewastowanie;
46 -  miejski park z wesołym miastecz­

kiem;
47 -  wybór fragmentów z dzieł lub do­

kumentów.
Pionowo:

1 -  z pępkiem;
2 -  dialog, dysputa;
3 -  służy do zraszania wodą święconą;
4 -  port morski przy ujściu Loary;
5 -  składnik farb, wyrabiany z oleju

lnianego;
6 -  pieszczotliwie o małym dziecku;
7 — werwa, wigor;
8 -  „... z pokładu Idy”;
13 -  powiernictwo z odrobiną donosi-

cielstwa;
14 -  zepsute jajko;
1 6 -  buduje piece;
17 -  Paul, szwajcarski malarz, grafik

(1879-1949);
18 -  badacz podwodnych głębin;
19 -  złote, to maksymy;
20 -  długość sukienki, nie mini i nie midi;
21 -  lasso;

23 -  jeden z typów fotoaparatów mało
obrazkowych (nazwa spolszczona);

24 -  morze, część O.Spokojnego i wyspa; 
2 5 -  np.wróble, jaskółki, gołębie;
26 -  towarzyszy debiutantowi;
28 -  imię Miecznikowa lub Riepina; 
2 9 -  1000 kg; ś
32 -  rzeka w Mongolii, tworzy Szyłkę;
33 -  gniewne podniecenie, rozdrażnie­

nie, denerwowanie się;
36 -  uszczypliwe słowo, przytyk;
37 -  organ rośliny pasożytniczej do po­

bierania pokarmu (ma ją  jemioła);
38 -  komedia Gogola lub ożenienie się; 
3 9 -  duży port na Ukrainie nad M. Czarnym; 
40 -  matka z Kalkuty;
4 1 -jego polichlorek to winidur;
42 -  jego aferę bada komisja sejmowa. 
Rozwiązanie polega na rozszyfrowaniu 
hasła.

Opracował Piotr Jendrzej
Wśród czytelników, którzy do 15 sierp­
nia 2003 r. prześlą prawidłowe rozwią­
zanie na adres: Urząd Gminy w Turawie, 
ul. Opolska 39 c, Redakcja „Fali” wylo­
sowana zostanie nagroda książkowa.
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